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14 rekordów 


Cieszy nas każdy dobry wy- 
nik tegorocznych  Akademic- 
kich”Mistrzostw Polski. Każdy 
taki dobry wynik to dowód 
sumienej pracy naszych spor- 
towców w okresie przygoto- 
wań do Zlotu Młodych Przo- 
downików, to dowód zrozu- 
mienia przez naszych repre- 
zentantów potrzeby podnosze- 
nia swej sprawności fizycznej, 
dającej siły do lepszej, wydaj- 
niejszej pracy i nauki. 

Radością napawają nas wia- 
domości jakie doszły w pierw- 
szych dniach II AMP z pły- 
walni. Pobito tam nie mniej 
nie więcej tylko 14 rekordów 
I AMP! I to zaledwie w ciągu 
dwóch dni, w czwartek wieczo- 
rem i w piątek przedpołu- 
dniem. A do zakończenia za- 
wodów pozostało przecież je- 
szcze kilka dni. 

Oczywiście nie należy z tego 
powodu popadać w zbytni op- 
tymizm i twierdzić, że AZS 
jest już teraz „mocnym w 
pływaniu i stanowi równorzęd- 
nego przeciwnika dla najsil- 
niejszych w tej dyscyplinie 
zrzeszeń sportowych w naszym 
kraju. 

Zdajemy sobie sprawę z te- 
go, że wartość wyników pły- 
wackich, o których mowa, jest 
jeszcze znikoma w porówna- 
niu np. z aktualnymi rekor- 
dami Polski na tych dystan- 
sach. 

A oto kilka ciekawszych wy- 
ników pływackich z półfina- 
łów: na 400 m dow. mężczyzn 
najlepszy czas uzyskał Łata- 
nowski (PŁ) — 5.37.8, popra- 
wiając najlepszy wynik ze- 
szłoroczny o 13,3 sek. Na 200 
m grzb. kobiet Renik (AWF) 
uzyskuje czas 3,32,0, tj. o 9,5 
sek. lepiej od jej własnego wy- 
niku w r. ub. Ziółkowska 
(AWF) 200 m dow. 3,17,7 (po- 
prawiając własny rekord o 11,2 
sek.). 

Nowym  rekordzistom skła- 
damy gratulacje, życząc im 
dalszych sukcesów. Wzywamy 
jednocześnie pływaczki i pły- 
waków, uczestników II AMP 


a 

Rozpoczęła się defilada uczestników IXY Akademickich Mistrzostw Polski w Warszawie. 
dionu maszeruje ponad 1700 młodych zawodników i zawodniczek. 

niosąca -dwa wielkie portrety Generalissimusa STALINA 


Bieźnią sta- 
Czoło kolumny otwiera grupa, 


i Prezydenta BIERUTA, 


do szlachetnego współzawo-* 


dnictwa: pobić wszystkie ze- 
szłoroczne rekordy, osiągnąć 
wyniki, jak najbardziej zbliżo- 
ne do rekordów Polski! 


Tym skokiem Białkowska zdobyła tytuł akademickiej mistrzyni Polski, przechodząc wysokość 1,41 m 


Przemawia wiceminister Szkół Wyższych i Nauki — E. Krassowska, 


U „Krakowiaków na kwaterze 


Gdy wchodzimy na korytarz domu akademickiego przy ul. 
Grenadierów stajemy trochę zaskoczeni. Uwagę naszą, zaraz 


na wstępie, 


przykuwają pięknie wykonane gazetki ścienne, 


barwne hasła i wykresy, zawierające dwa główne motywy: 
Zlot i sport... Czyżby byli do niedawna mieszkańcy tego do- 
mu — studenci warszawscy gazetki te pozostawili w spuści- 


źnie swym następcom, 


aby zademonstrować 


im swój smak 


artystyczny i umiejętność wizualnej propagandy? — 


Zapoznanie się z treścią ga- 
zetek i wykresów wnet roz- 
wiewa nasze błędne przypisz- 
czenia: to przecież Kraków!... 
— Środowisko AZS” melduje 
o wykonaniu w 100% planu 
SPO i o tym, że zawodniczka 
Wanda Uryga najsumienniej 
przygotowywała się do Bie- 
gów Narodowych, w rezultacie 
swej usilnej pracy zdobywając 
pierwsze miejsce w wojewódz- 
twie. Teraz zaś, w czasie Mi- 
strzostw, wszyscy pokładają w 
niej duże nadzieje; to znów, że 
AZS PWSP Kraków w prze- 
szło w 200% wykonał swoje zo- 
bowiązania przedzlotowe. 

Jak poszczególne sekcje AZS 
wykonały swoje zobowiązania, 
-informują dokładnie krótkie 


notatki i liczne zdjęcia na ga- 
zetkach. Widzimy więc, że 
środowisko AZS Kraków, 
przyjeżdżając do Warszawy na 
II AMP przywiozło z sobą (o- 
prócz wielkich nadziei i ambi- 
cji) także i ostatnio wykonane 
gazetki ścienne. - 

" Wiesław Mysłek i Zbigniew 
Cybulski robią wielce tajem- 
niczę miny i z odcieniem prze- 
chwałki w głosach informują 
że będą mieć u siebie nielada 
gości — przodowników z MDM 
i chcą im pokazać również te 


gazetki, bo przecież one in- 
formują dokładnie o tym, jak 
pracują sportowcy — studen- 
ci Krakowa. 


— To są gazetki jeszcze z 
Krakowa, ale od dziś zacznie- 


Spotkanie 


Przy jednym ze stołów pod- 
czas obiadu w Domu Akade- 
miczek przy ul. Górnośląskiej 
siedziało dwóch zawzięcie dy- 
skutujących studentów. Mimo, 
iż zupa im już dawno wysty- 
gta oni nic, tylko gadają. Za- 
pewne znajomi, którzy się da- 
wno nie widzieli i tu na II 
AMP spotkali się jak to często 
bywa. Rzeczywiście znajomi i 
to „krajanie'. 

Pierwszy z nich to Bolek 
PACHOŁ — mistrz Polski w 
dziesięciaboju, czołowy repre- 
zentant AZS, a drugi to młody 
dobrze zapowiadający się lek- 
koatleta — uczestnik  Sparta- 
 kiady SOKOŁOWSKI. Obaj 
pochodzą z Rybnika, lecz ze 
względu na studia PACHOŁ 
reprezentuje dziś środowisko 
szczecińskie, SOKOŁOWSKI 


zaś — Rokitnicę. Obaj toczą 
zacięte dyskusje na temat tre- 
ningu w kuli i dysku. Biedni 
ludzie. Tak ich opętało, że zu- 
pełnie już nie potrafią roz- 
mawiać.na żadne „ludzkie“ 
tematy. A zupa — lód. 
Padają fachowe określenia 
„prace ramienia“ „rotacje 
korpusu“, „śrubowy obrót“. A 
my, choć wiele z tego nie rozu- 


miemy, cieszymy się z tego, 
że nasi bohaterowie tylko 
mówią; bo chyba gdyby ze- 


chcieli ilustrować rozmowę ru- 
chami, to pobiliby napewno 
mnóstwo talerzy. 

Ale jedno zrozumieliśmy — 
że obydwaj koledzy na tre- 
ningach osiągają i przekra- 
czają w dysku 40 m. Czy byli 
gołostownymi, okaże się na 
boisku... 


my redagować już gazetkę 
warszawską i błyskawicę 
dodaje jeszcze kol. Cybulski. 
Błyskawica będzie takim „pod- 
ręcznym naszym informato- 
rem. Potrzebna... Urządzimy tu 
w Warszawie występy i wie- 
czór artystyczny. Wiecie już— 
dla przodowników... To też 
musimy się solidnie do tego 
przygotować. Na próby czas 
znajdziemy, Wieczornica nasza 
zapowiada się interesująco. 
Kolegów naszych cechuje en- 
tuzjazm i zapał nie tylko de 
sportu... 

My zaś — dla uzupełnienia 
-— dodamy od siebie, że kol. 
Cybulski jest znanym aktywi- 
stą AZS, dobrze uczącym się 
studentem i wreszcie zdobyw- 
cą pierwszego miejsca w gru- 
pie recytatorów na tegorocz- 
nych eliminacjach studenckich 


zespołów artystycznych w 
Krakowie. 

— Wiecie co najbardziej nas 
cieszy? — zwierza się kol. 


Mysłek. Otóż zdyscyplinowa- 
wanie naszych kolegów i tro- 
ska o dobrą opinię środowiska. 
Bo w czasie poprzednich mi- 
strzostw we Wrocławiu śro- 
dowisko nasze miało opinię 
niezdyscyplinowanego. Posta- 
nowiliśmy, że położomy kres 
tej niemiłej dła nas opinii. 
Wszyscy staramy się i cel nasz 
napewno osiągniemy — mu- 
simy! 

Jak na początek to środowi- 
sko Kraków wykazuje duże 
zrozumienie obowiązków mo- 
ralnej i społecznej postawy, 
wypływających z tytułu ucze- 
stniczenia w II AMP. Czy to 
w stołówce, czy na boisku, czy 
wreszcie w demu akademic- 
kim w godzinach wieczoro- 
wych koledzy z Krakowa za- 
chowują się wzorowo, stwa- 
rzając wokóś siebie atmosferę 
głębokiej kołeżeńskości i ko- 
lektywnej współpracy. Tak 
właśnie powinno być wśród 
wszystkich uczestników Mi- 
strzostw! 


Dlaczego? 


"Drużyna piłkarska Wyższej 
Szkoły Wychowania Fizyczne- 
wo z Wrocławia podczas pró- 
by do defilady dnia 9.VII. nie 
wykazała niestety należytego 
zdyscyplinowania sportowego 
i nie stawiła się na wyznaczone 
po 
wyjściu grup ze stadionu głów- 


jej miejsce zbiórki, zaś 
nego drużyna ta samowolnie 
opuściła szeregi grupy Wroc- 
ławia. Zawodnik tej grupy kol. 
Jerzy Biliński w'ogóle nie 
wziął udziału w defiladzie. 
Poza tym członkowie druży- 
ny piłkarskiej zlekceważyli 
sobie zarządzenie i na defiladę 
nie przyszli w obowiązującym 
ubiorze. 


Mamy nadzieję że 


samowola ta już więcej nie 


powtórzy się. 


Ślubowanie 


ZACIEŚNIAMY WIĘŻ 
MIĘDZY STUDENTAMI I PRZODOWNIKAMI PRACY 


W CZASIE II AKADEMICKICH 
MISTRZOSTW POLSKI ZORGA- 
NIZOWANE ZOSTAŁY LICZNE 
SPOTKANIA MIĘDZY STUDEN- 
"TAMI - SPORTOWCAMI, A PRA- 
COWNIKAMI MDM-u, BUDO- 
WNICZYMI PAŁACU KULTURY 


SKA i BIAŁEGOSTOKU na RA 
DGMSKIEJ o godz. 18.30. S 
Natomiast studenci z ROKITNI- 
CY, GŁIWIC, KATOWIC, SZCZE- 
CINA, LUBLINA i CZĘSTOCHO- 
WY odbędą wspólną wieczornicę 
w tym samym dniu z budowniczy- 


WSWFE WROCŁAW PROWADZI 


* w rozgrywkach piłki nożnej 


W czwartek w pierwszym Politechnikę Gdańsk 2:1 (1:1). 
dniu mistrzostw odbyły się Pierwsze minuty gry należą do 
dwa spotkania piłki nożnej gdańszczan, którzy raz po raż 
pomiędzy WSWFE Wrocław a przeprowadzają skłądne ataki 


z 


Politecaniką Warszawską oraz na bramkę Rokitnicy. Jedno z 


Akademią Medyczną Rokitni- takich zagrań przynosi im pro- 
ca i Politechniką Gdańsk. wadzenie. Po utracie tej 

W pierwszym meczu WswWwF bramki piłkarze Akademii Me- 
Wrocław wysoko wygrał z Po-= dycznej w Rokitnicy rozkrę- 


'ORAŻZ INNYCH INSTYTUCJI. mi PAŁACU KULTURY i NAU- 
4 KI na GÓRNOŚLĄSKIEJ. 
14.VII. reprezentanci ŁODZI bę- 5 y 
Nie ođowiska KRAK i - 
dą u siebie gościć w DZIEKAN- r Si CUDZY AE „W 
KOPANEGO będą u siebie go- 


CE o godz. 
Z MDM-u. 


19-ej TOWARZYSZY 
ścić w dniu 14-tym o godz. 19.30 


TOWARZYSZY Z MDM-U. 
STUDENCI WARSZAWSCY mie- 
szkający na AWF-ie 


Również 14-ego BUDOWNICZO- 
WIE PAŁACU KULTURY I NA- 
UKI odwiedzą studentów - spor- 
towców z WROCŁAWIA, GDAŃ- 


zaprosili na 
wspólne spotkanie w dniu 11.VII. 
z MDM-u. 


towarzyszy 


PRZYPOMINAMY... 


- I Akademickie Mistrzostwa Polski 
w tenisie stołowym 


W I AMP w tenisie stołowym 
tytuły mistrzowskie zdobyli: w 
grze pojedyńczej kobiet: — 1) 
Barbara Ratzko (Kraków), 2) Da- 
huta Kurzawa (Lublin), 3) Bożen- 
na Wrzaskowska (Lublin); 


I AMP w tenisie stołowym od- 
były się w dniach 25 — 27 kwiet- 
nia w hali sportowej Ogniwa w 
J Lublinie. Mistrzostwa odbywały 
się w atmosferze zaciętej walki 
o I miejsce, W nielicznych tylko 


wypadkach zawodnicy demon- w grze pojedyńczej mężczyzn: 
strowali mierny poziom. Czo- 1) Stanisław Sztejn (Lublin), 2) 
łówka najlepszych zawodników Kornel Kubaczka (Gliwice), 3) 


`~ 
sprawiła miłą niespodziankę wy- Marceli Sypniewski: (Rokitnica); 


kazując w spotkaniach finałowych w grze podwójnej kobiet: 41) 
dobry poziom, Natomiast większe Kurzawa — Zielińska (Poznań), 2) 
różnice w poziomie gry zarysowa- Ratzzo — Zwiercan (Kraków); 


ły się wśród kobiet. w grze mieszanej: 1) Kurzawa — 
Wolny (Poznań). 


W mistrzostwach startowało i03 


Najlepsi zawodnicy mistrzostw 


byli naogół młodzi; rokują oni na 


zawodników i zawodniczek: w 


przyszłość jak najlepsze nadzieje. 


grze  pojedyfńczej Kobiet — 21; 

Po solidnej pracy nad soką mają mężczyzn — 67; w grze podwójnej 

oni szanse nawiązać równorzęd- kobiet — 10 par; w grze po- 

ną walkę w tej dyscyplinie spor- dwójnej mężczyzn — 32 i w grz 

tu z najlepszymi w kraju. mieszanej — 21 p (zb 

O | WE ZZ L L NL, 
Wszystkie zdjęcia. w n-rze — ŒE. Fronckowiak 


litechniką Warszawską 6:1 
(2:1). 

Wrocławianie od samego po- 
czątku gry okazali się zespołem 
lepiej przygotowanym techni- 
cznie i kondycyjnie. Należy u 
nich podkreślić szybką grę o- 
raz zdecydowane wkraczanie 
w akcję ostre ale dozwolone 
w ramach przepisów. Nato- 
miast warszawiacy mieli 
skłonność do gry za ostrej — 
w konsekwencji czego sędzia 
tego spotkania Różyński wy- 
kluczył zawodnika Politechni- 
ki Warszawskiej, kol. Dobra- 
kowskiego z gry oraz udzielił 
dwu innym zawodnikom u- 
pomnień m.in. kapitanowi 
zespołu warszawskiego, kol. 
Kowalskiemu, Mecz stał na 
przeciętnym poziomie. 

W drugim spotkaniu Akade- 
mia Medyczna z Rokitnicy po 
wyrównanej grze pokonała 


cają się i uzyskują lekką prze- 
wagę. W tym okresie gry uzy- 
skują oni wyrównującą bram- 
kę. Do przerwy utrzymuje się 
stan meczu 1:1. Po zmianie pól 


gra staje się bardziej ciekawa, 


a lepiej dysponowani strzelcy 
z Rokitnicy uzyskują zwycię- 
ską bramkę, 


A o to jak przedstawia się 
tabela po tych spotkaniach. 
WSWF Wrocław 1 2 6:1 
Ak. Med. Rok. 1 2 2:1 
Polit. Gdańsk S Os 
Polit. W-wa 1407 156 


W dniu dzisiejszym w dal- 
szych meczach finałowych 
spotkają się: WSWF Wrocław 
— Politechnika Gdańsk o godz. 
10,00 na Stadionie Centralnym 
oraz Politechnika Warszawa 
— A.M. Rokitnica o godz. 17-ej 
na stadionie bocznym.» 


Regaty jaki: h Stolica dawno nie oglądała 


Regaty o Akademickie 


Mistrzostwa Polski, 


które będą 


rozegrane w dniach 12, 13 14 bm. na Wiśle, zapowiadają się 
bardzo ciekawie. Startuje w nich 186 wioślarzy akademików, 


reprezentując sześć — 


środowisk — Gdańsk, Kraków, Po- 


znań, Toruń, Warszawa i Wrocław. 


Do najciekawszych biegów 
zaliczyć trzeba dwójki podwój- 
ne, zarówno kobiet jak i męż= 
czyzn. Spotkają się najlepsze 
osady kraju reprezentujące 
środowiska krakowskie i wro- 
cławskie. Rywale dwójek po- 
dwójnych spotkają się jeszcze 
pozatem na jedynkach. 


Już w pierwszym dniu regat 
dojdzie do ciekawej walki ja- 
ką będą przedbiegi w jedyn- 
kach kobiet i mężczyzn. Nie- 
mniej ciekawie zapowiada się 
przebieg w ósemkach, gdzie 
walkę stoczą Wrocław i Po- 
znań dwie najlepsze csady 
AZS-u, które dotąd jeszcze na 
torze regatowym nie spotkały 
się. Wreszcie trzecim zajmu- 
jącym biegiem będzie bieg 
dwójek bez sternika, gdzie ry- 
wale reprezentantów Polski 
Lorenca i Tomasa na dwójce 
ze sternikem — Adamik i Te- 
odorowicz (Kraków) spróbują 
swych sił w nowej dla nich 
konkurencji. Spotkają się oni 
z trzecią osadą kraju — Osta- 
szewski, Miśkiewicz (W-wa) 


W ciągu trzech dni mi- 
strzostw odbędzie się 41 bie- 
gów, w których startować bę- 
dzie 47 osób. Poza biegami o 
Akademickie Mistrzostwo Pol- 
ski, niemniej ciekawie zapo- 
wiadają się spotkania młodych 


wioślarzy startujących w dru- 
giej i trzeciej klasie. W mę- 
skich konkurencjach są obsa- 
dzane wszystkie typy łodzi, 
z wyjątkiem dwójki ze sterni- 
kiem. W konkurencjach ko- 
biecych pozostanie nieobsa- 
dzona ósemka. 


Regaty ze względu na licze- 
bność i dobry poziom wioślar- 
stwa w AZS-sie przy dobrej 
organizacji mogą naprawdę 
zainteresować _ wioślarstwem 
Warszawiaków. Należy nad- 
mienić, że organizatorzy ma- 
prawdę nie mieli łatwego za- 
dania — przyczyną tego jest 
brak toru regatowego w sto- 
licy. Wisła zwłaszcza przy 
niskim stanie wody nie zupeł- 
nie nadaje się na organizowa- 
nie regat. Za krótki tor, zata- 
czający dość duży łuk, łachy 
piasku przyczyniają się do te- 
go, że nie można w żadnym 
wypadku puścić więcej osad 
niż trzy. Zmusiło to organiza- 
torów do urządzenia przed- 


biegów. Widzowie na tym nie 


nie stracą, gdyż powiększyło 
to ilość biegów. 

Cztery motorówki wypoży- 
czone organizatorom powinny 
przyczynić się do sprawnego 
i punktualnego przeprowadza- 
nia regat. 


Stefan Kasprowicz 


Stańko rzuca granatem 


Wyniki techniczne: 
Koszykówka męska 


| Politechnika Łódzka — AM Po7- 
nań 


38:32 (16:17), AWF  Warsza- 
wa — PWSP Katowice  106:4%6 
(40:16), WSWF Kraków — Pol. 


Gliwice 54:27 (32:17), SI Częstocho- 
wa — WSR Olsztyn 58:47 (28:25) 
Pol. Gdańska — PWSP Warszawa 
45:43 (41:41) (25:20), UW Warsza- 
wa — UMK Toruń 59:51 (30:25), 
UW Wrocław — SI Szczecin 27:18. 


Koszykówka kobieca 


UW Wrocław SI Szczecin 
66:18 (41:6) PWSP Warszawa 
AM Poznań 56:27 (19:17), SI Czę- 
stochowa — WSWF Kraków 21:20. 


Siatkówka kohieca 


AWF Warszawa — Pol. Gdańsk 
2:0, WSR Olsztyn — WSE Kato- 
wice 2:1, WSR Poznań — PAM 
Szczecin 2:0, PWSP Łódź — UW 
Warszawa 2:1, SI Częstochowa — 
UMCS Lublin 2:1, UMK Toruń — 
WSWF Kraków 2:1. 


Siatkówka męska 


U 


= Pol. Sląska Gliwice 
Lublin 2:1, AM Wrocław SI 
Poznań 2:0 Pol. Gdańsk — UMK 
Toruń 2:1, AM Rokitnica — AM 
Białystok 2:1, PW Warszawa 
I Częstochowa 2:1, WSWFE Kra- 
ków — WSR Olsztyn 2:1, AWF 
Warszawa — PAM Szczecin 2:0. 


UMCS 


sZAC A 


Piłka ręczna 


"WSWF Poznań — AWF War- 
= szawa 8:16 (5:8), WSWFE Wroc- 
ław — WSE Katowice 7:7 (4:4). 


Niespodzianki w II dniu 
mistrzostw lekkoatletycznych 


Tytuły II AMP uzyskali: 


rzut dyskiem: (kobiet) — Iwasz- 
kiewicz (AM Lublin); 


skok wdal: — Kowalska (AWF); 


Mężczyźni: 

pchnięcie kulą — Sokołowski 
(AM Gliwice); 

rzut granatem: — Kowalski 
(AWF); 

400 m ppł. — Pazderski (WSR 
Wr.); 

100 m.: — Czajkowski (AM Ro- 
kitnica); 

Skok wzwyż: — Fabrykowski 


(Pol. Gliwice). 


Dobre wyniki w biegu na 100 m 
i 800 m 


W drugim dniu zawodów lek- 
koatletycznych w I AMP młodzi 
utalentowani zawodnicy sprawi- 
li kilka niespodzianek zwycięża- 
jąc starszych i rutynowanych za- 
wodników. 


W skoku wzwyż  Fabrykowski 
z Politechniki Gliwice za trzecim 
skokiem przeszedł wysokość 180 
cm i zdobył tytuł AMP. Próba 
bicia rekordu Polski juniorów — 
183 cm (rek. Polski 182,5 cm) 
podjęta przez Fabrykowskiego, nie 
powiodła się, ale w drugiej ko- 
lejce skoku „otarł“ się. on tylko 
o rekord. Tytuł wicemistrzowski 
zdobył Spychalski z AM Szczecin. 


Drugą niespodziankę sprawiła 
Kowalska (AWF) wygrywając z 
Lesznerówną (WSWF Pozn.) 
4,97 m i Skoczeń (WSWF) — 4,88 
m. Kowałska wygrała pewnie skok 
wdal wynikiem — 5,10 m. W cza- 
sie Spartakiady Kowalska doznała 
kontuzji i dłuższy czas pauzowa- 
ła. Jej start w mistrzostwach w 
tej konkurencji był pierwszym 
w tym sezonie. 

Dobry poziom 
również sprinterzy w biegu na 
100 m i średniodystansowcy w 
biegu na 800 m. 

W biegu na 100 m zwyciężył 
zdecydowanie faworyt w tej kon- 
kurencji Czajkowski (AM Rokit- 
nica) w czasie — 10,9. (Ten sam re- 


zaprezentowali 


ża 


Biegi są najbardziej emocjonującymi konkurencjani lekkoatletycznymi II AMP. 


zultat uzyskał Czajkowski w eli- 
minacjach do AMP). Drugie miej- 
sce zajął Michalak (WSWF Wr.). 
Trzecim był Adamski (WSWFE 
Pozn.). 


Ciekawy przebieg miał również 
finał biegu na 800 m. W konku- 
rencji tej 5 zawodników uzyska- 
ło czas poniżej 2 minut. Są nimi: 
zwycięzca Kuraś (AWF) — 1:58,4, 
wicemistrz Głowiński 1:58,5 
(UJ Kraków), Szulik (Poł. Gliwi- 
ce) — 1:59,6, Strzemiński (Pol. 
Gliwice) 1:59,8 i Nosalik (Pol. 
Gliwice) — 1:59,8. 

W biegu na 400 m ppł. zwycię- 
żył Pazderski (WSR Wr.) w cza- 


sie — 59,0 sek. przed Kolanko — 
(Pol. Gd.) 591 i  Żelewskim 
(WSWF Pozn.) — 59,6. Piąte miej- 
sce zajął zeszłoroczny mistrz 


Mauthe (AWF) — 60,0, który star- 
tował z kontuzją nogi. 

W rzucie dyskiem kobiet ty- 
tuł AMP zdobyła — Iwaszkiewicz 
(AM Lublin) wynikiem — 34,98 m 
przed Kutzner (AWF 30,79. 


W eliminacjach biegu na 100 i 
400 m kobiet do finału zakwalifi- 


kowało się 13 zawodniczek. 
Najlepszy wynik w biegu na 100 
m uzyskała  Lerczak (WSWF 
Pozn.), przed Kretówną (AWF) i 
Kowalską (AWF). W biegu na 400 
m najlepszy czas uzyskały: 
Wydra (AWF), — 1:04,9, Brzóska 
(WSHM Gd.) — 1:05,5 i Uryga 


(WSWFE Kr.) — 1:07,4. 


Do finału w skoku wdal męż- 
czyzn zakwalifikowało się 19 za- 
wodników, którzy przekroczyli 
wymagane minimum — 6,00 m. 

Ww pchnięciu kulą mężczyzn 
zwyciężył Sokołowski (AM Gli- 
wice) — 12,87 m przed Szczeciń- 
skim (WSWF Pozn.) i Krzyżow- 
skim (Pol. Gliwice). Słabo w tej 
konkurencji wypadł Sumiński 
(AWF), który zajął dopiero 13 
miejsce. 

W rzucie granatem mężczyzn 
zwyciężył Kowalski (AWF) wyni- 
kiem 65,85 (w I AMP Kowalski był 
trzeci) przed Dobrzyńskim (Polit. 
WT.) 62,23 i Dziemieszyńskim 
(WSWF Wr.) — 61,88, (zb) 


Zobowiązanie 


My członkowie sekcji piłki 
nożnej środowiska gdańskie- 
go chcąc dopomóc w termi- 
nowym zakończeniu akcji 
żniwnej i uczcić wielkie 
Święto Młodzieży Polskiej 
Zlot Młodych Przodowników 
Budowniczych Polski Ludo- 
wej oraz II Akademickie Mi- 
strzostwa Polski zohowią- 
zujemy się pracować w PGR 
przy żniwach w okresie od 
20 lipca do 4 sierpnia br. 

Równocześnie wzywamy 
wszystkich studentów - spor- 
towców do podejmowania po- 
dobnych zobowiązań i współ- 
zawodnictwa 0 jak  najlicz- 
niejszy udział w akcji żniwnej 
pomiędzy *wszystkimi Środo- 
wiskami Akademickiego Zrze- 
szenia Sportowego. 

Witamy Zlot Młodych Przo- 
downików Budowniczych Pol- 
ski Ludowej dobrymi wyni- 
kami w sporcie i zaciągiem 
do akcji żniwnej PGR. 

Gajkowski E., Wróblewski Z., 
Sapieszko J., Idzik W. To- 
łoczko J., Główczyk T., Sku- 
riat E., Kostecki M., Sztomp- 
ka W. 


ARADEMICCY MISTRZOWIE 
POLSKI W PŁYWANIU 


400 m dow. ŁATANGWSKI 
(Poł. Łódzka) — 5,27,9 RAMP. 

200 m grzbiet. kobiet BLEJAR- 
SKA (AWF) — 3,32,4. 

50 m z granatem SIEKIERA. 
(ASP Kraków — 36,3. 

200 m dow, FLESZAR — (AWF) 
— 8,14,5 — RAMP 

100 m kl. A m. FELRUR (SGGW 
W-wa) — 1,23,2 — RAMP 3 

200 m kl. B k. JAWŁOWSKA 
(Uw) — 3,495 — RAMP 

100 m grzbiet m. DUDEK (AGH 
Kraków) 1,20,3 — RAMP 


= Wydawca: Komitet Organizacyjny II Akademickich Mistrzostw Polski. Biuletyn redaguje Zespół. Papier druk. sat. A1. 


$ Druk, RSW „Prasa“, Warszawa, Smolna 10. Zam. 1862. 3-B-22051. 


